
iobota is luttflo i m r. Cena 15 qr« 

Z złami włoskiej do polskiej 
przybyć ma pożyczka 12 milionów dolarów 

Rokowania o poiycifce 12 mH-
jondw dolarów, prowadzone przez 
dckmićm rządu polskiego 1 Ban 
ca Commerciale w Mediolanie 
mają priebłeg pomyślny. 

Podpisania umowy $podi!ew»ć 

tlę mofaa tildMiwem. 
CmM, potyczki ma być podob

no wptacon* bezpośrednio wło
skim fabrykom „Ansatdo" 1 „Bfc K«n!s|a budtetowa Sejmu pny 
da" TO rachunek dostaw dla ar- stąpiła uporaj do obrad nad pre 

Dziury w budżecie państwowym; 
spadek złotego, 

bezrobocie i lekkomyślne gwarancje rzędu 
WARSZAWA, 12. U 

inji polskiej. 

Cieeliostowaela - powietrzny pirat 
żąda okupu 20.000 koron za lotnika polskiego, 

zmuszonego lądować na Jej terytorium 

poza Alpy::: 
$?yruiy m-fnl? faszyzmu, swf raą#i wio 
§trie»go, Mus«i«MiTii który w ^wiąricu c 
iałarpeiii u-łovko ** niemieckim na tle 
turem f>vuen KI bawarskiego premiera 
Heida w tobie mstóm wygtasff gorące 
przemówienie, j mknftauym groftą: 
„Odv bodzie traepa, Wiochy będą an i ł -

A4I «• I? idirieść swój f sztandar 
^Ajpyr 

oauet poza 

KRAKÓW, 12J. — Teł. wt 
Samolot polskiej linjl lotniczej 
P.-Pall w drodie z Krakowa do 
Wiednia imusiony byt lądować 
z powodu mgły na terenie Cze
chosłowacji, koło Uharske ilra-
disca. 

Ody po roiwtanln mg ty pilot, 
prowadzący samolot, p. rtao-
czyftski gotował się do dalsze-

Postąpowy szach 
przenosi Pert/f z Azji 

do Europy 
Demokratyczny deKTtt 

wkróla królów" 
KONSTANTYNOPOL 12.2. -

Nowy szach perski ogłosił de
kret, mocą którego wprowadza 
w Persji system metryczny, 
przymusową 2-letnią służbę woj 
skową, zniesienie wszelkich ty
tułów szlacheckich I obowiązek 
używania nazwisk przes wszy
stkich obywateli 

Orożnamfem szpiegowskfhdywersyjm 
na Górnym Śląsku 

Wtadzt bełpleczefotwa przeprowadziły i i M w nocy 
^masowe rewizje ( aresztowania 
I wśród członków tajnej organizacji 

Wieki wybitnych Niemców śląskich skompromitowanych 
KATOWICE, 12,2. — Tele

gram własnego korespondenta,— 
Na terenie całego Górnego Ślą
ska przeprowadzono dzisiejszej 
nocv masowe rewizje I dokonano 
Ucznveh aresztowań. 

powodem Jstało się wykrycie 
wielkiej organizacji szpiegow
sko - dvuersf jnej, działającej na 
|orzvść państwa sąsiedniego. . . _ „ . _.,.,...__„ 

W ręce włajdz bezpieczeństwa I fabryk górnośląskich. 
^*padlv senslcyjne dokumenty,! 

1 %ł*f#«%, - ' mmmm m * « • ini i fWW H 

świadczące o tern, ie akcja szpte 
gowsko - dywersyjna prowadza 
na była na wielką skalę 1 groziła 
powatnem niebezpieczeństwem 

Wśród aresztowanych znajdu
ją się znane osobistości * pośród 
obywateli polskich niemieckiej 
narodowości. 

Nie brak tam nazwisk' oficja
listów i dyrektorów niektórych 

Alarmująca depesza 
paryskiego korespondenta Kurjera Czerwonego 

87 P O L A K Ó W 
posądzonych o fałszowanie wiz francuskich 

PRZESIADUJĄ NIEWINNIE 
W WIĘZIENIU 

pokutując za błędy ortograficzne 
konsulatu francuskiego w Warszawie r PARYŻ, f J . — (Telegram 

własnego lorespondenta). — 
W więzienitistra!>buTskiem prze
bywa 87 Polaków, skazanych za 
rzekome fałszowanie wiz konsu
latu francuskiego w Warszawie. 

Powodem aresztowania i wy
roku bvły Wędy ortograficzne w 
V/.uh konsulatu fraocusklego. 

1 vmczasem zostało ujawnio
ne. ze te błędy popełnił sam kon
sulat, wobec czego niewinność 

nieszczęśliwych naszyci roda
ków jest oczywista, 

O pin ja francuska fest obtmo-
na na to niedbalstwo. 

Niesłusznie więzieni i wracają 
się za naszem pośrednictwem do 
Rządu polskiego I oplnjl polskiej, 
1 prośbą o natychmiastową po
moc prawną, gdyt ze względów 
formalnych grozi Im długie jesz
cze przebywanie w więzieniu ai 
do skasowania. wyroku, 

l Nocna wizy im włamywaczf 
posła czechosłowackiego Fliedera 

WIRSZAWA, 12. 11, 
Nocy mirlonej niewykrycl 

^ła.rivwiacze| dokonali, zamachu 
mieszkanie posła czecho

wi A oso. p. fliedera, przy 
y Szopena nr. 13. 
* -'/leje przedostali się o*d A-
'•'••ż. przesadzając parkan 
z^nka p. rliedera, mająca 

ta-Ji-r czujny sen, pierwsza usfy-
t^ła szmery przy drzwiach 
r' */Jła m c ^ ; który zkolei *a< 
\ -rintmał słplbę I zapalił iwl 
U. 1 

*płosia»l Jbfamywaeze ton* 
ą"-.. zosta wikjąc na miejscu rok 

;*« rivvanfc kas pancernych, 
* / " r ,:z Wytrychy. 

^vw'*Jom!lia o wypacDtt! po

licja prowadzi energiczne docho
dzenie, , . 

s4#WNi WYSRANI"* 
v-u ii- LOTem pjyt STWOWEJ 

8-my óiteń cl«gnł««UL 
a l t § M ni n-ry: 7456, 63770. ***" 
» . Ł$9% DA n-ry: 11344 SUM, 11186. 
a l.m m n-ry: 18577, taoJS, 19621, 

I1W3, 
4nw» 
4UJ8, 

10202, 
44777, 

§#•» t m tns. 
liOSt, I4S% MS3S. 

w y f r t i i nie t t -
i l i i y n wrka j l t no-
u r ^ r i m€mtmmtgo 

b^rpTlIlifc yfiejrztt w fam bark-
WTM Wacławt Wei^ffiiktei© I S-ka 
Marsittlowikt gi, 108, róg Cbntielntl, 

go' lotu, władze czechosłowac
kie przeszkodziły odlotowi. Pilo
towi oświadczono, ie za bezpra
wny przelot nad Czechosłowa
cją (z którą nie motna dojść do 
porozumienia w sprawie kon
wencji), musi zapłacić grzywnę 
w sumie 20.000 koron. % 

Ten niesłychany gwałt spowo' 
duje niewątpliwie rząd polski do 
energicznego wystąpienia prze
ciw szykanom powietrznych pi
ratów czeskich. 

362.310 osób 
w Polsce bez pracy 

Jeden tydzień 
zredukował 

mm robotników 
W tygodniu ubiegłym ogólna 

liczba bezrobotnych w Polsce 
wzrosła w porównaniu z tygod
niem poprzedzającym o 3.000 o-
sób 1 wynosiła 362.310, 

Z liczby tej pobiera zasiłki pań 
stwowt 179.079 osób, 

Dobrm koicielne 
t4totiłkkopfmno 

w Meksyku 
na rzecz skarbu państwa 

NOWY JORK, 12.2. Rząd me
ksykański ogłosił ustawę, mocą 
której wacika własność kościoła 
katolickiego w Meksyku podlega 
konfiskacie na rzecz skarbu pań
stwa. 

Ustawa grozi suroweml kara
mi za usiłowane ukrycie mienia 
kościelnego przed kontrolą pań
stwową, 

iiminarzem budżetowym na r, 
1926. Referent generalny budże
tu p. GłąbiAak! zwrócił uwagę rta 
to, ze rząd musi mieć zarezerwo 
wane pewne sumy na wydaAi 
nieprzewidziane np. na bezrobo
cie, które Jut obecnie wynoszą w 
pnelirolnanai znacznie wyfezą 
kwotę, aniżeli w r. ub. Także wy
datki na długi państwowe muszą 
być wyfsse z powodu spadku 
.torsu złotego. Podwyżka ta wy-
nosi 33 miliony. Wreszcie z ty
tułu 'gwarancyj państwowych 
rząd był święto naratony na zna 
czne wydatki, będąc zmuszonym 
do pokrycia zobowiązań To w. 
, Kooprolna**. 

Co do bilonu l Mletów zdawko 
wych referent wypowiedział za
patrywanie, ie ilość ich w oblepi 
wltmi być liczona wedle sumy 
dokonanej emisji, bez potrącania 
tej Mości, jaka zna-fd-uje sie w ka
sach państwowych hft w kasach 
Banku Polskiego. 

Umtzgi Wyzwoleni* 
do Pimsim 

Pan Witos rzekł Jednak; 

— fesieś panną 
z przeszłością 

WARSZAWA, 12.11. 
Klub „Wyzwolenia" po swej 

redukcji poczynił zabiegi, aby 
się zbliżyć do klubu JPiasta'\ 

Wdrożono układy, które prze-
fdewatystktaR miały na celu 
stworzenie bloku na terenie Sej
mu. 

Jeden z wybitnych członków 
„Piasta", zapytany o wynik tych 
rozmów, wyjaśnił: 

— Układy pozostały bez skut 
ku. Pomimo sympatyl jakie 
„Wyzwolenie** znalazło wśród 
„Piasta" — musieliśmy uznać, że 
Wok z tym klubem na terenie sej 
mowym jest nam niepotrzebny i 
utrudniałby nam tylko działanie, 

Poza Sejmem, sympatie nasze 
mogą objawić się swobodnie. 

Zapatrywanie to popart nastę
pnie p. mlnhier skarbu Zdziecbr>-
wski, dodając, te nie czvm tckr« 
dla polemiki z wvwodami b. mini
stra skarbu Grabskiego, zamiesz-
czofierol w pras'e. Uważa jednak 
kootfsje i Sejm za właściwe forum 
dla sprostowania błędnej opinji, 
JaJkoby bilon twardy i bilety zda w 
kowe złożone w ka-sacli państwo
wych i w Banku PoKkim nie na
leżało zaliczać do obiegu pienięż
nego. 

Dr. Diamand CPPS): Gdybyś
my przyjęli tezę p. Grabskiego, to 
pieniędzy wogóle nie byłoby w o-
btef«» bo wszystek pieniądz jest 
aJbo w kasach, albo w kieszeni... 

Komisja uznała tezę o obiegu 
pfenlęinym sformułowaną przez 
p. Głąbińskiego za obowiązującą. 

Komisja budżetowa przvMąpi 
dziś do dyskusji szczegółowej 
nad poszczególnemi d/łałunti bud 
że tu. 

•̂ flWPf * • --------
Świętokradztwo w kaplicy 
pałacu arcybiskupiego 

w Krakowie 
KRAKÓW 12.2. Niewyśledzc-

ni sprawcy włamali się wczoraj 
do kaplicy w pałacu metropolita! 
nym przy ul. Franciszkańskiej l 
skradli z wielkiego ołtarza kie
lich srebrny pozłacany, oraz pu
szkę srebrną do komunikaątów. 

Ofiary zbrodnicze/ 
% agitacji j 
W CZASIE ZAJ$C KALISKICH '« 

Knlefno 6^ fdry: p r c i ^ ^ tnij* 
l i su p. Siarr is , asp. Początek. 
mk pow, StoczewsJtl I kic» / 

po4K LhirltaJec. 

'i Fa 
\-tyn-. 

Tędy przeszli.:: 

Ponurą zbrodnię oświetliła luna pożaru 
laką tajemnicą pochłonąć miał na wieki szalejący 

iywioł ognia f 
Straszny mord w Czechosłowacji 

PRAGA, 12. 2. Z Osleka dono-i Wobec niemożność! 
szą: Robotnica fabryczna, Bud-
skejowa, wrdcfwszy po całonoc
nej pracy do domu* zastała mie
szkanie w płomień łach* a trzy 
córki swoje, słynące z urody — 
straszliwie poranione, 

Najstarsza z nich zmarła nie
bawem. Dwie młodsze walczą 
ie śmiercią. 

przesłu
chania nieszczęśliwych dziew
cząt i braku wyraźnych poszlak, 
napotyka śledztwo na znaczne 
trudności, 

Uchodzi za pewnik, ie okrop
na ta zbrodnia miała podkład set 
sualny i że wynaturzeni zbro
dniarze podpaliH mieszkanie Bud 
skejowej dla zatarcia lladów# 

BERLIN, 12.2, W drucie} poło
wie stycznia Uczta bezrobot
nych, otrzymujących pełne zapo 
mogl rządowe, wzrosła w 1.555 

Rzecznik sąsiedzkiej 
zgody Niemiec z Polską 

4,132,000 bezrobotnych w Niemczech 
P#l mlljona przybyło w pół miesiąca 

tys. do 1. 77J tys, liczba zal bez
robotnych, pobierających częścło 
we zapomogi, wzrosła z 2.090 
tys. do 2359 tys. Omawiając ten 
silny wzrost bezrobocia, pisma 
zaznaczają, że największą liczbę 
bezrobocia statystyka zawężę 
wykazywała w styczniu, 

Sprzedajny redaktor 
aresztowany 

WIEDEŃ, 12 2. — Naczelny 
redaktor wiedeńskiego „Der 
Abcnd". Aleksander Weiss, zo
stał dziś za udowodnione mu wv 
muszanle oraz branie łapówek 
aresztowany 1 odstawiony do 
v̂  lezienia 

Z^mr—• • 

WYBUCH 
• bomb w Barcelonie * 
PARYŻ, 12J. J o u m a r dono

si i Barcelony, Iż potwierdza 
się wladomolć, .według której 

w 

'6 bomb, 

Ota tzlak. którędy przeszedł tłum bezr *otn\ch » d/ikiera / . t s i a r 
cząc hnna kjłwk'e.ff> mapsfratu, U gńr? — p,*4i r r ^ i u f u - i , I .MJ 
wię«|«nid, do którego proł«mano sMmtwmdć, na d<>le — ix>k->i 

Z boku — surosta p. $*e!ansk». 

Redtkfw Mrtnw^ Toe Ocrftch wygłosił 
ni zaprotseolt Slow. Priyi. Ugl Naro-, . . , . . _ , , . „ „ . 
ddw w Wan»wf« nleiwyki* tettreiują- j W CZAlii ^S ta tmegO p o b y t u 
cy odciyt n i temat koniecinoW poio^ t em fpifc^tfe P r i m o dc l{ 

l̂ płeoU pohlto ołtmltcklego* fk^plodowało tatn/6 bomb, . | L 

GIEŁDA 
s WARSZAWA, 12. II. 

P lar w ranfiarowamu po kursach 
in ,k^»vch Bapki d«kr»nvuu|a rmcJ/\ 
^obą tranzakcji po ? 40, Bjik l\thk> fi • 
ci ? IK 

NOTOWANIA POIUDMOWE 
Walut? %hhe. 
Akvje yi i i im«re 

Berliti 1 7^. Bfłgja <#a !•"•> ł | • P - ! 
Hulandu tra 100) i«J»i . L--rdvn «/a 1» 
36JO. Pary* la 100) 21 u0. P?a«a ii* 
IW! 21.65, S/*aicaoa (za i r*i I4«<6. 
WledeA (za 100) 102.65. U-lochy (za 1<W 
29 60. 

ZURYCH, 12 2. Warszawa 10 i pól, 
Paptory l o k a c j i * 

S proc. p#tfcitai keewersyjna ».00. 
% pr<c. po* flota 100 00. 10 proc, po*. 
kolejowa 125.00, 6 proc pcMt dolar* 
m i pól, 4 i pót p?o% L. z. fi©® 

U J 4 , a . • l ' K I ' " ' I ' « - P " : 

'•c !. / ni W-. ' v» IVIJU. § pioc 

'OWI 
kMmkK 

Niemcy grotą, 
iż nie wejdą do Ligi 

Natodów 
jeżeli Polska 

znajdzie się 
w Radzie Ugl 

BEM,IN. 12 >. i»/-Mfi^e 
d/niiiiiki nai lonuli^iyc/ne \vzv-
m<ij4 rz.td nii-iniecki do c««fiucvii 
decvzn «» w^uipienty Nu mii-c J«» 
Luii NarrnJOw. o iloJ^-Kka o-
frzrnia stałe mu-hec w Radzie 
Lici. 

Żywcem tgoiowani 
ZURYCH, \2.2. W n i K K ^ n , 

M Lfcdau chlnpcfyk i J-iew-
ciynka, tatrudnłenl w uulkiej 

tym *\y~ 
i 

file:///-tyn-
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PosieF Barllckl obejmie teką 
ministra robót publicznych f 
r/wam udziału w komłtecla politycznym 

tkonomlczoym Rady mmlstrdw 
Jako zupetnla zrozumiał*, naleta-
io uwzględnić. 

PAT komunikuje: Premjer 

Mkik. 19 ttfcfo 1926 r. 

Koalid 
•WARSZAWA, 12. II. 

rządowa wytrzymała 
tym razNn próbę ogniową. Kwe> 
atja uzupełnienia luki w gabine
cie, wy worzoncj przez dymisje 
p. iV, Jaczewskiego, została 
w c i o r t [ostatecznie załatwioną 
z t e r a ł itetn pomyślnym. 

Pretti qr Skrzyński, powiado-
mtony i rzez posła Niedziałkow
skiego licjalnle o uchwale klu
bu P. I . S., wyznaczającej P-
Rajllok! k o , jako kandydata, ma 
jąeego tyejść w skład gabinetu, 
odbył ną ten temat dłuższą roz
mowa z prezesem Związku Lu
d o w o - iNarodowego, p. Głąblń-
skim. 

W iec: orcm przybył p. premjer 
do Jiejir i i udał sic do p. marsza! 
ka Rata a, z którym konferował 
pr?:eszł( godzinę na tematy, 
zv»iazai : z nominacją p. Barlic-
k/,eeo. 

Po za tończeniu rozmowy z p. 
marszałkiem, oświadczył pre
mjer Sarzyński na zapytanie 
clziennlkjarzy, Iż nominacja p. 
Barlicklfego Jest merytorycznie 
rałatwldna. Do omówienia pozo-

1 tylko drobne szczegóły, 
lomlnacja będzie w dniu 
jm dokonana I ogłoszo-

stały ju: 
tak, że 
dzisiejs 
na. 

Pose 
nistra ri 

arllckl obejmie tekę ml 
,bót publicznych, przy-

czem będzie brał udział w komi
tecie politycznym 1 ekonomicz
nym Rady ministrów. 

Ministrowie robót publicznych 
nie uczestniczyli dotychczas w 
obrada i tych komitetów. 

Odno nie posła Barlicklego P. 
P. S. w sunęła to żądanie, które, 

Skrzyński odbył wczoraj dłut 
szą konferencje z posłem Barllc-
kim. Konferencja dotyczyła cha
rakteru. w Jakim poseł Barllckl, 
w myśl uchwały Z. P. P. S., 
wszedłby do rządu. Dziś zapad
nie ostateczna deoyaja w spra
wie wstąpienia posła Barllckle-
go do rządu. 

Apil zjazdu rabinów do kardynała 
Katowskiego 

w sprawia t o n naof l tdw 
Trwający od trzech dni w 

Warszawie zjazd rabinów u-
chwallł wczoraj zwrócić się do 
kardynała Rakowskiego, Jako 
głowy kościoła katolickiego w 
Polsce z prośbą o wydanie odpo
wiedniego zarządzenia, by żydzi, 
którzy przeszli na katolicyzm I 
porzucili swe żony, umożliwili 
im rozwód przez wyrażenie na 
to swej zgody wobec ducho
wnych władz żydowskich, ży
dówki te bowiem nic mogą po

wtórnie wyjść ta mąż I trakto
wane są jako t. zw. „Agune". 

Jednocześnie zjazd postanowił 
prosić najwyższą władzę kościo
ła rzymsko - katolickiego w 
Polsce o wydanie orędzia do du
chowieństwa katolickiego, by 
przy przyjmowaniu na łono ko
ścioła katolickiego żydów żona
tych żądano od nich uregulowa
nia stosunku do żon, pozostają
cych w judaizmie. 

POLSKA, MEMCY I RADA LIGI 
WBREW ANGLJI FRANCJA I WŁOCHY PO STRONIE POLSKI ' 

Prasa zagraniczna przepełnio
na Jest dyskusją na temat wej
ścia Niemiec do Ligi I uzupełnia
jących wyborów do Rady Ligi. 

O ile — pisze „Times" — wej
ście Nii'*niiec do Ligi nie napotka 
na triuniości, o tyle otrzymanie 
przez Niemcy stałego miejsca w 
Radzie Ligi daje innym pań
stwom okazję do żądania dla sle 
bie również takiego miejsca. 
Ołównemi z nich są: Polska I 
Mlszpanja, ale pewne jest, iż Bra 
zylja nie chciałaby widzieć żad
nego z tych państw na stałem 
miejscu w Radzie Ligi, o lleby 
sama również nie otrzymała ta
kiego miejsca. Ponieważ zarów
no Hiszpania jak I Brazylja są 
niestałymi członkami Rady, a ta 
ostatnia może być powiększona 
tylko za jednogłośną aprobatą 
członków, jasne jest, i i nowe 
miejsce stałe nie może być przy
dzielone bez Ich zgody. Innemi 
słowy - pisze „Times" — każ-

Lo alność wobec państwa polskiego 
leklaruje nowa partja ukraińska 

,Delegac|a part|l u p. prem|era I min. rolnictwa 
WARSZAWA, 12. II 

%-

P. ptemjer Skrzyński przyjął 
wczoraidelegaoję nowego stron
nictwa , Ukraińskij Narodnyj So-
juz" poc przewodnictwem preze 
sa zarzi du głównego dr. Sewe
ryna Di nlłowlcza. 

W sk ad delegacji wchodzili 
rzedsti wlclele wszystkich sfer 
połecztych. włościanie, tniesz-

Usamodzielnienie przedsiębiorstw 
państwowych 

w celu usprawniania Ich działalności 

czaństwo, inteligencja 1 t. d. De
legacja złożyła premjerowi wy-
razy lojalności wobec państwa 
polskiego. 

Delegacja była następnie na 
posłuchaniu u p. ministra Kierni-
ka I przedłożyła szereg postula
tów z dziedziny rolnictwa, które 
p. minister przyrzekł życzliwie 
rozpatrzyć. 

Jednaj z najistotniejszych wad 
organlzi cyjnych naszych przed-
siębiors w państwowych Jest Ich 
zbiurok atyzowanle I zbytnie u-
zależnle Ile od władz central
nych. y Wyczekiwanie na zezwo
lenie wi idz, a często na uchwa
lę ciał | rawodawczych, tamuje 
działań! i przedsiębiorstw, zwła
szcza, i dy chodzi o natychmia
stowe v yzyskanle koniunktur go 
spodarc ych I finansowych. 

Dlate o rząd występuje z pro

jektem usamodzielnienia przed
siębiorstw, celem nadania im 
większej elastyczności gospodar 
czej. Upełnomocnienia, o Jakie 
rząd zwróci się do Sejmu, mają 
dotyczyć ściśle określonych 
przedsiębiorstw. 

Podobną zmianę systemu Już 
w roku 1923 urzeczywistnił rząd 
pruski, przeprowadzając ustawę 
„o, zmianie zarządów państwo
wych zakładów górniczych na 
towarzystwa akcyjne". 

-J»-

Reqrganlzacla wytwórni wojskowych 
na warsztaclo p. Hoskalewsklego 

Komll|it nadzwyczajny delega 
tów mltlstra skarbu do spraw 
oszczęd lośclowo - organizacyj
nych ni ostatnlem posiedzeniu, 
odbyten dnia 10 b. m. zajmował 
kię spra vą zastosowania do wy

twórni wojskowych zasady au
tonomizacji przedsiębiorstw pań 
stwowych przyjętej na jednem z 
poprzednich posiedzeń komitetu. 
Dyskusji ale zakończono. 

- I I -

UI lodzenia b. fabryk tytoniowych 
nie m tgą znalaźC nabywców w kraju ani zagranica. 

W rwłlązku z likwidacją pry-
watnycl fabryk tytoniowych 
rząd * zwolił właścicielom fa
bryk na sprzedaż zagranicę nie-
zakuploi ych przez państwowy 
monopol tytoniowy maszyn, na

rzędzi i materiałów. Jako termin 
ostateczny wskazano koniec sty 
cznia. Obecnie na skutek starań 
Właścicieli zlikwidowanych fa
bryk, termin ten przedłużono do 
dn. 31 maja r, b. 

Kolej . rze kolei .wydeptali" u ministra 
1 w Sejmie 

odroczenie a-dnlowego tygodnia pracy I przyspieszenie 
ustawy emerytalne] 

de z tych państw jest w stanie 
powiedzieć: „Jeżeli ja nie otrzy ; 
mam stałego miejsca, to posta
ram się, aby takiego miejsca nikt 
nie dostał". Rezultatem byłoby 
zwiększenie Ilości członków sta
łych Rady do 8 natychmiast, » -
razie przystąpienia Ąo Ligi Sta
nów Zjednoczonych I Rosji so
wieckiej — do 10. Skutek byłby 
ten. Iż niestali członkowie (a jest 
Ich obecnie 6), znaleźliby się sta
le w mniejszości, a pozatem by
łyby poważnie ograniczone pra,-
wa Zgromadzenia/ które wybie
ra niestałych członków. 

„Times", zgodnie z oplnją an
gielską, przeciwny jest .powięk
szeniu liczby członków Rady 1 
nie chce w niej widzieć Polski. 

w 

niają się pomiędzy niemi a Pol
ską, bez możności ze strony t 
ostatniej zabrania tam glos. 
tvch samych warunkach I z te
rn sainemi gwarancjami, co Rzc-
.•>... niemiecka. Że Niemcy w spo 
son ogólny będą użytkowały i na 
dużywały swego prawa żąda
nia, ażeby Zgromadzenie pono
wnie badało traktaty, jakoby nie 
dające się zastosować, lub też 
którycli utrzymanie stanowićby 
jnogło groźbę dla pokoju — co do 
tego niema żadnej' wątpliwości. 
Będą one utrzymywały przy ka
żdej sposobności, że wszystkie 
traktaty, krępujące rozwój potę
gi niemieckiej są nie do zastoso
wania, lub też grożą pokojowi. 

To swoje oblicze odsłoniły 
części prasy Niemcy z okazji za
targu z Włochami o Tyrol. Sta
nowisko Mussoliniego — zda
niem prasy — pozwala mnie
mać, iż również Włochy okażą 
poparcie kandydatury Polski do 

Wszystkie miasta I wsie polskie 
czekają na t« nowinę , 

Selm rozpoczyna obrady nad pro|ektaml 
samorzadoweml 

WARSZAWA, 12.11. 
Komisja administracyjna ^cj-

mu postanowiła z dniem I marca 
rozpocząć obrady nad wniesione 
ml przez rząd projektami samo-
rząilowcmi. 

Załatwienia T*rser. Selm tych 
projektów wśród których znaijdu 

je się równie* oroleM nowej oni? 
nacil wyborczej <lo-rad gminnych 
oczekuje cały kraj z n lematem 
zainteresowaniem. 

Wszak prawie W ci lem pań
stwie rady gminne są prwżytka-
mt, nleodpowiadalącyrrr: istotnym 
po4rzi»>v>m ludności. 

Paryski „Temps" broni praw 
Polski do mandatu w Radzie 
Ligi. Byłoby bowiem krzyczącą 
niesprawiedliwością, — gdyby 
Niemcy mogły działać w łonie 
Rady w kwestjach, Jakie wyła-' miejsca w Radzie Ligi. 

Belgia nie ubiega się o mandat 
PARYŻ, 12. 2. „Temps" dono

si, że pogłoski o domaganiu się 
przez Belgję stałego miejsca w 

Anglja radzi dz 
LONDYN, 12. 2. Angielskie 

min. spraw zagranicznych nie u-
czyniło dotąd żadnemu z państw, 
domagających się stałego miej
sca w Radzie Ligi Narodów, ja
kichkolwiek obietnic. „West-
mlnster Oazette" pisze, że wb-
bec namiętnych dyskusyj, jakie 
wywołuje sprawa uzyskania sta 

Radzie Ligi Narodów nie są zgo
dne z rzeczywistością 

ałać na zwlokę 
lego miejsca w Radzie Ligi, w 
Polsce i w Niemczech, byłoby 
najkorzystniejszen odroczenie 
tej sprawy. Koła rządowe na
wet są zdania, że wobec tarć po
między zalnteresowaneml pań
stwami, należałoby odroczyć 
przyjęcie Niemiec do Rady Ligi, 
do września. 

Co mówi Chamberlain 
LONDYN, 11. 2. Austen Cham 

berlain, odpowiadając dziś w 
Izbie Gmin na zapytania Mac Do 
nalda, oświadczył, co następuje: 

„Prośba Niemiec o przyjęcie 
Ich do Ligi Narodów, otworzyła 
dyskusję w sprawie składu Ra
dy Ligi, albowiem wślad za żą
daniem Niemiec uzyskania stałe
go miejsca w Radzie Ligi, z po-
dobnemi żądaniami wystąpiły 
również inne państwa. Rząd an

gielski nie może w chwili obec
nej powziąć żadnej decyzji defi
nitywnej, zanim nie zaznajomi 
się, jakie dyskusje odbędą się w 
łonie samej Ligi i jakie tam zo
staną wysunięte żądania. O Ile 
to będzie możliwe, Chamberlain 
złoży deklarację w tych spra
wach Jeszcze przed swoim wy
jazdem na marcowe narady Li
gi. 

Konferencje małej ententy 
Porozumienie na całej linjl 

WARSZAWA, 12.11. 
Mrnisjer kolei Chądzyński, 

przyjął wczoraj delegację kole
jarzy. reprezentującą przeszło 
4 tysiąc ( pracowników warszta
towych w Bydgoszczy. Delega
cja, zło 1 wa z wiceprezesa zarżą 
du głównego Z. Z. P„ Waslkow-
skiego, oraz pp. Trepty, Kacz
marka ffBurhardta, protestowa
ła przedJw zamierzonemu przez 
rząd wprowadzeniu 5-dnlowego 
tycodnii pracy w warsztatach 
kolejowych. 

P. minister przychylił się do 
żądań kolejarzy 1 oświadczył, *• 

skrócenie czasu pracy do 5 dni w 
tygodniu nie będzie narazie wpro 
wadzone tak długo, jak na to 
środki pozwolą. 

Następnie udała się delegacja 
do klubów sejmowych, domaga
jąc się, żeby ustawa emerytalna 
dla dziennie płatnych pracowni
ków kolejowych była Jaknajrych 
lej przez Sejm uchwalona. 

Referent ustawy, pos. Taba-
czvftski, zapewnił delegację, i i 
poczyni starania, aby ustawę u 

TEMESZWAR. 11. 2. Konfe
rencja ministrów spraw zagrani
cznych państw małej ententy u-
zgodnita swe stanowisko w spra 
wach, które stanowić będą przed 
miot przyszłych obrad Ligi Na
rodów, ustaliła wspólna linję po
stępowania na przyszłej konfe
rencji rozbrojeniowe], w związ

ku z utrzymaniem pokoju na Bał
kanach 1 omówiła sprawę fał
szerstw banknotowych na Wę
grzech. 

Najbliższa konferencja mini
strów spraw zagranicznych 
państw małej ententy odbędzie 
się w pierwszej polowie maja w 
Bied. 

Car-głód wraca na tron Romanowych 
Kęska głodowa w Sowdepii 

MOSKWA, 11. 2. — Tel. wł. — 
Niektóre okręci rosyjskie zosta
ły nawiedzone przez klęskę gło
dową. Riazanski sowiet zwró
cił się do władz moskiewskich z 
prośbą o pomoc, gdy* 72 proc. lu 
dnoścl wiejskiej w tym okręgu 
od listopada r. 1C?5 wymiera z 
wycieńczenia. Władze centralne 
wydelegowały do Riazania spe

cjalną komisję. 
Podobnie alarmujące wiadomo 

ści nadchodzą, ze wschodniej Sy 
berji, a zwłaszc -a z okręgów za 
mieszkałych p. ./. Jakutów. Ko : 

misja rządowa w okręgu jakuc-
klm stwierdziła, iż prawie wszy
stkie kobiety jakuckie chorują na 
suchoty, snowodawane wyczer
paniem z głodu. 

Mitra nie zawsze Idzie 
w parze ze szlachectwem 

duszy... 
Czuła siostrunia 

wyrzuciła na schody 
zwAoki brata. 

PARYŻ 11.2. Wczoraj zmarł 
tu nagle 87-letni książę rumuń
ski. Michał Ghika. 

Pozostająca z nim w sporze 
od dłuższego czasu siostra ks. 
Blbesco odmówiła przyjęcia do 
swego domu *. vłok zmarłego, 
skutkiem czego trup przez całą 
noc leżał przed drzwiami jej 

chwalono w Sejmie bezwarunko mieszkania. 
wo jeszcze w pierwszera półro-i Dopiero dziś rano przewiezio-
czu tfcżajccgg koku, J 0p zwjokj do kostnicy szpitajnej. 

16.000 nowych 
obywateli 

dostała. Palestyna 
z Polski 

Poteka dostarczyła Patesfynie 
w roku ubiegłym 16,182 świeżych 
obywateli, tylu bowiem żydów 
opuściło w r. 1925-4ym Polskę z 
zamiarem osiedlenia się na stałe 
w wskrzeszonetn panswie żydów 
skiem. 

Wśród emhrrantów z Polski 
było 1433 rolników, 1923 kup
ców, około 1500 robotników. Re
szta przypada na drobnych rze
mieślników. 

Inteligencji żydowskiej wyje
chało z Polski do Palestyny w r. 
ub. przeszło 1500 osób. lecz wy-
jącznia w celach turystycznych. 

„Wypogodziło się, 
jak po deszczyku 

watowym"... 
Alarmy prasy dopomogły 

do załagodzenia 
kont.lktów rzędowo • 

seimowych 
(wąt). — Ohot DrWa) to U iac7nc. 

Przekonał \>v Pan, te na dwo)e b ihka 
wriJiyla. Krakll Pan priti ilwa dni I 
w»zy*tko nunic. Wypogodziło v*.\ j;ik 
p<> deszczyku majowynj. 

— Proszę. Jaka pic<ciwo*ć wyraże
nia. Co za czułość dziennikarska. A mo 
loby Pan wziął pod uwanc, ze chmury 
nagromadzone miały zgoła Inny charak 
ler. 

— Zeoda. Tom większy kunszt, sko
ro uniluio |e rozwiać I to w cla.gu dnia 
jednego. 

— Widocznre krakanie pomogło. 
— Co Pan chce przez to powiedzieć? 
— Bez żadne] przesady chce zwró

cić uwagę, ze właśnie alarmy prasy 
wSród nich takie 
przyczyniły sle do załagodzenia kon
fliktów. 

— Cóż znowu? 
— Nie lułile fałszywe) rtromnoścl., 

Przyzna Pa«i chyba, 4e nie darmo Sie 
mówi o skidmem, czy któremi mocar
stwie, jakiem icst pras*. 

— Słyszę o tern id do praesytn, ale 
ntebardzo wierze. 

— Bajki, mosterdzietu. Wierzy Pan. 
Przecież to takie proste, 

— Miajłowicie? 
t- Ludłie, którzy uprawiała polity

ko czynną, ttxwU w dajiej akcjL. 
— Albo popadli w bierność™ 
— Albo popadli w bierność, stusztite. 

nigdy nie rozporządzają teml tprarw-
dzlanaml, l&kiemi sie potluguje otusr-
wator — Jłras*. Jest to zresztą zjawi
sko naturatae. MIK prasy polega wła
śnie w W) zdolności ujmowania cało
kształtu akcji, której sam działacz gubi 
si< częstokroć w izczegółach. 

— LKerłTurł-. 
r 

— Nie, przeciętna miara. Być może, 
>ż siła wielkiego męża stami polega na 
jednoczesnern jed-naklem opanowaniu 
szczegółów 1 całości. W naszych sto
sunkach jednakże alami, uderzanie na 
trwogę jest potrzebne I skuteczne. 

— Zbytni sceptycyzm. 
— Wątpię. 
— Bez racji. Natl politycy dowiedli 

że chwilowa ich bierność nk była hi-
cłołencji, 

poy 
iaitV 

Dziesięciu lekarzy 
otrzyma stypendia 

państwowe 
na stud]a w dzlodzlnlt 

hyg|eny publlczn«| 
WARSZAWA, 12. II. 

Państwowy zakład btRieny o« 
ifłosił w „Monitorze Polskim" 
konkurs na 10 rocznych stypen
diów dla lekarzy, k(6rzy pragną 
poświęcić się sludjom h^jeny 
publicznej, a w następstwie —• 
publicznej służbie zdrowia. 

Stypendyści mają odbyć 6-omla 
sietzny kurs studjów teoretycz
nych w Państwowej Szkole HI-
trjcny w Warszawie oraz 6 mie
sięcy służby praktycznej w pań
stwowej służbie zdrowia wedłutf 
przydziału, wyznaczonego przez 
Generalną Dyrekcję Zdrowia. 

Slypendjum w wysokołd u 
sażenia' funkcjonarjuszow pa 
stwowych'VIII Krupy bejdzie wyi 
pł.iicane w ratach miesięcznych. 

O przyznanie stypendium mo-
STH ubiegać się lekarze, którzy 
nie przekroczyli 35 roku £yc?a t 
odpowiadają warunkom korrkwr* 
su. Podania przvimuie sdereta-
rjat Państw,. Szkoły Hlejeny (ul.'. 
Kujawska 2). 

20 miljonów dolarów 
umieścić chcą 

amerykanie 
w naszym przemyśla 

cynkowym 
Przedstawiciele potężnejro tru

stu amerykańskiego Harimana. 
ulokować chcą w polskim prze
myśle cynkowym znaczne su
my, stawiając jednak żądania 
zwolnienia w drodze ustawodaw
czej ich kapitału od podarku ma* 
jątkowego. 

Inwestycje tego trustu mają 
l).\ć dokonane na terenie przed
siębiorstw tow. akcyjnego „Spad 
kobierców Gleschego" na Śląs
ku. Chodzi o kwotę 20 milionów 
dolarów. 

Francja na wulkanie 
Urzędnicy i oficerowie doprowadzeni 

do nędzy 
burza, się 

Demonstracje uliczne pokrzywdzonych 
Paryż, w lutym. 

JeżeM może to pocieszyć nasze
go ministra skarbu, to 1 rząd fran-
uski nie ma pieniędzy. Nie ma ich 

•H sposób zupełnie wyraźny. 
Jelfccze tydzień, dwa, trzy, a 
w kasach państwowych okażą się 
„puchy", co przy ogromnych wy
datkach, przy konieczności utrzy-
irywania armji w Maroku i Syrji 
NI >że się okazać wprost tragiczne^ 

Opinja się denerwuje, gdyż,' tak 
.amo Jak I u nas, obywatele rów-
lież stoją zgoła krucho pod wzglę 
lem finansowym. Rzekłbym nawet, 
e sytuacja Jest tu gorsza. 
U nas przynajmniej panuje pod 

(rzględem „gollzny" pewna re
publikańska równość i braterstwo. 
Tu natomiast cierpią naprawdę i 
rzeczywiście tylko urzędnicy pań
stwowi. 

Koszty życia, w ostatnich cza
sach zwłaszcza, wzrosły pięciokąt* 
nie w stosunku do cen przedwojen
nych, natomiast pensje były tyl
ko zdwojone. Przed wojna wyższy 
urzędnik, mający tysiąc franków 
miesięcznie, żył zgoła dostatnio z 
rodzina.. Dziś tenże człowiek, ma
jący dwa tysiące frankńw, jcs( w 
sytuacji beznadziejnie nędznej. « 

Znamy 1 my to dobrze w Warsza 
wie, odpowiecie. 

To prawda. Ale myśmy przeżyli 
tyle akrobatycznych szusów z in
flacją, akcjami, spekulacją, przy
wykliśmy żyć z dnia na dzień, za
chowując zawsze nadziej*, te mo
że się Jakoś poprawi. Tu natomiast 
u oszczędneKo Francuza, przywy
kłego dn operowania budżetem ca
łorocznym. żadnej już nie masz na 
Dopraw* padjtel, 

Dlatego też w sferach urzędnt 
czych i oficerskich zaczyna powsU 
wać jakiś nieprzyjemny pomruk, 
który ma w sobie cośniecoś ze 
smaczku bolszewickiego. Wczoraj 
po raz trzeci już tłum urzędników 
wyszedł na ulico, przerwał kordon 
policji, manifestował na wielkich 
bulwarach. Ludzie,ci żądają rzeczy 
bardzo słusznej: dodatku drożyżnU 
nego. . 

Ale skąd wziąć pienlędze?_. ParJ 
lament pod tą groźna presją zde, 
cydował się na obłożenie noweml 
sowltemi podatkami handel I prze
mysł. Ale te nie dają się znów tak 
obojętnie obdzierać ze skóry. Pod
niosły krzyk nielada. Na znak pro
testu pozamykano Sklepy na ulicy 
Świętego Honoriusza i na Avenue 
de L'Opera. W proteście tym jest 
cośniecoś racji, 

Dlaczego mają płacić kupcy, któ
rych jest kilkadziesiąt tysięcy za
ledwie, kiedy dotąd nie płacą nie
mal ani grosza chłopi - rolnicy, któ
rych jest dziesięć milionów i któ
rych zarobki wzrosły po wojnie w 
sposób fantastyczny?... Nie płacą z . 
powodu haseł demagogicznych I 
interesów wyborczych panów po
stów. 

Dlatego też budzi się we Trancll 
ostry, groźny rucif miasta 1 urzęd
ników przeciwko wsi, gdzie ukry
wają się tajemniczo dziesiątki mil
iardów franków. Rewolta ta zwra
ca się pośrednio przeciwko parla
mentowi. 

Ludzie doświadczeni przewidują 
nową rewolucję francuską, pokojo
wą cnprawda, ale zgoła przełomo
wą w swych rezultatach. 

flwri* ffirti-fjitlwiM. 
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- i 7} by n i t da ło się co< pomóc 
0 « r . / c / c < l i w f | ; r ^ d 7 i n i e R t s p t o f ó w ? 

Z j u . * > d ł o pjod w z g l ę d e m sensacj i 
r r / n a m c p. P o p ł a w s k i e j . p o d p r o -
k t r a t o r a «,\du o k r e c ^ w c i j o w e W ł o 
J m i n . k^óry mia ł ^ f m i e r d / i ć 

is tn ienie Jakiegoś sensacy jnego 
d o k u m e n t u , 

sk ich ea d o w z n o w i e n i a ś l e d z t w a . 
P. P o p ł a w s k i nie umia ł sobie pr t ry -

pomnieć an i w j ak i ch a k t a c h w i 
dz ia ł ó w d o k u m e n t , an i d laczego 
w iąże go ze sp rawą B isp tnga . P o 
d ług i ch m o z o ł a c h p r z e w o d n i c z ą c e 
go s p r a w a zos ta ła zupe łn ie w y j a 
śniona. g d y sąd okaza ł p. P o p ł a w 
sk iemu p e w i e n w y j ę t y z ak t d o k u 
ment , o k t ó r y m s w i a d e k » i p ó w i ł . B y 
ło to p ismo p r o k u r a t o r a , k t ó r y p rze 

wek p i o . - j * v ł a ł s p r a w ę w ł a m a n i a do pa łacu 
I to res iń^k iego sędz iemu ś ledczemu 
w S o c h a c z e w i e , ce lem uzupe łn ien ia 
ś l e d z t w a . 

Z / y w e m z a c i e k a w i e n i e m s łucha 
no acznań następnego ś w i a d k a , 

ks . P n i c k i e j - 1 ubeck ie j . 
zony zab i tego . W d o w a o p o w i a d a . 
ze pode j rzen ie p r z e c i w B i s p i n g o w i 
u w a ż a ł a za n i e p r a w d o p o d o b n e i 
w y r a z i ł a p r z y p u s z c z e n i e , i e w i n i e n 
b y ć tu m o l e s t a r y O r a ł a , usun ię t y 
s w e g o czasu p rzez ks ięc ia z posa
d y . 

Po p r n jeźdz ie do Te res ina 
s t w i e r d z o n o , i i O r a l i w dz ień zabó j 
s twa l a m me b y ł o . P o d e j r z e n i a 
u iec p r z e c i w m e m u u p a d ł y . 

P a l e i ś w i a d e k o p o w i a d a o rezmo 
m ie ks ięc ia z p. S t a n i s ł a w e m B r o e l -
P l a t e r e m . k i e d y to z m a r ł y m i a ł s ie f 
w y r a z i ć , iż B isp i r tg 

ebc la l go d w u k r o t n i e o t n i d . 
N iemn ie j obc iąża jące b y ł y zezna 

nia nas tępnego ś w i a d k a , 
p. M a i l i L u b o m i r s k i * ! , 

c ó r k i ks ięc ia D r o c k i e g o - L u b e c ł d e -
go. Ś w i a d e k , o p o w i a d a j ą c o f akc i e 
dosypan ia s t r y c h n i n y do h e r b a t y 
ks ięc ia , m ó w i o pode j rzen iach* j a 
k ie z m a r ł y m i a ł w z g l ę d e m B i s p i n -
ga. 

P r o k u r a t o r : ICogo pan i pode j r ze 
w a o z a b ó j s t w o ks ięc ia? 

— P o d e j r z e w a m Jana B l s p l n g a — 
rzek ła p. L o b o m t r s k a . 

N a s t ę p n y m ś w i a d k i e m fest p. M a -
ł a w i e r a j ą c e g q j d e c > 7 j e sądów r o s y j r ja B i s p i n g o w a , t o n a oska rżonego . 

Chadzała ongi w książęcej koronie 
Krwawa rewolucja 

zepchnęła fą w rynsztok ulicy..I 
Trogedja młode] arystokratki rosyjskiej 

Milicjant sowiecki, patrolujący 
na ul. Nleglinpej w Moskwie, zna 
larł nocą i' 

gjei^eego "W śniegu trupa 
JafKfe młodejldziewczyny. Oka
żą fłT$ic» ie nieznajomą zamordo-
m 4po. t! 

W y p a d k i tafcie są w s t o l i c y 

P;ĘKNOŚĆ NA TRON E 

Jugos ław ia 
••une jt-j zasiada kob ie ta , uchodzą-
1 za n aj p iękn ie jszą a ionarch in ie 
j r :»py . j 
Nie jest to e t o w p r z e c h w a ł k a , 

Sowdcpji na porządku di-lennym, 
więc i ta zbrodnia przeszlaby 
bez echa, gdyby nie okoliczność, 
Ie w zamordowanej rozpoznano 

księżniczkę Olgę Oboieńską, 
naleiącej do na| wyższej ongi a-
rystokracji rosyjskiej. 

Los nieszczęsnej kslęintcz&i 
byt niezwykle tragiczny. 

W roku 1917-ym rewol«fe B-
czynila ją 

zupełną sierota, 
ziyi rodzice i wszyscy bliżsi 
krewni, padli z rąk siepaczów 
komunistycznych. Olga, dziew
czę wówczas zaledwie 15-Ietnie, 
mu ostała sama na świecie; na
wet Jej wychowawczyni uciekła 
za panice. 

Bez środMw do śyeta, dziew 
czyna 

staczała się coraz niźoj. 
Wreszcie poznała w swej wę

drówce po ulicach Moskwy pe
wnego niemłodego Jul robotni* 
ka, 1 którym związała się — za 
kawałek chleba. 

Proletariuszów! bolszewfclA-
mu sprzykrzyła się wreszaeł 
nawet prawdziwa księżnicz
ka, Me rzucihrfej jednak, lecz 
zmnszał do szukania 

łatwego zarobki na ulicy. 
Pieniądze —- opiekun przepijał. 
A potem — zwykły dla dziew 

M ó w i ona o p o d p i s y w a n i u p r z e z 
ks ięc ia w je j obecnośc i w c k s l ó w w 
poarycji k lęczące j . 

O l b r z y m i e za in te resowan ie o b n -
d z i r y zeznania p o w o ł a n e g o na 
ś w i a d k a a d w . Pascha lsk iego, b. o-
b r o n c y B i ^p inga w I-ej instancj i . 
Ś w i a d e k o m a w i a koncepc je , w y s u 
niętą p rzez ś. p. a d w . W r ó b l e w s k i e 
go. k t ó r y u w a ż a ł , iż księcia zamor 
d o w a n o 

na r o z k a z z Pe te r sbu rga . 
W n i o s e k ó w op ie ra ł się na p e w n y m 
t a j e m n i c z y m d o k u m e n c i e , p i sanym 
r ę k a ks ięc ia . B y ł to odp is u m o w y 
o ł a p ó w k ę . Książe mia ł w y p ł a c i ć ko 
n iuś pó ł m i l i ona r u b l i , g d y b y uda
ło się p r z e p r o w a d z i ć mu zamianę 
ma ją t ku po t rzebną pod te reny f o r -
teczne, na lasy r z ą d o w e . P r z y spo
rządzan iu u m o w y z m a r ł y mia ł dać 
100 t y s i ę c y rub l i . A d w o k a t W r ó 

b l e w s k i , op iera jąc się na o w y m d o 
kumenc ie , doszedł do p rzekonan ia , 
że osobą, k t ó r e j mia ła być w r ę c z o 
na ł a p ó w k a , b y ł 

jeden z c z ł o n k ó w d o m u panują
cego. 

A d w o k a t Pascha lsk i w y j a ś n i a , iż 
ob rona w I-ej ins tanc j i 

nie mog ła iść po l in j i w y t k n i ę t e j 
p rzez a d w . W r ó b l e w s k i e g o , bo
w i e m k i e r o w a n i e pode j rzeń na k t ó 
regoś z w i e l k i c h książąt r ó w n a ł o b y 
sie z b e z p o w r o t n ą zgubą Rispmga 

Poza tem z e z n a w a ł jeszcze a d w . 
^ m i a r n w s k i , k t ó r y s t w i e r d z i ł , iż 
n i e k t ó r z y ś w i a d k o w i e z e z n a w a l i 
jak nauczen i . 

Pozos ta l i ś w i a d k o w i e p p . H r y n i e 
w i c z i C z e r w i a k o w s k i . nie wn ieś l i 
do s p r a w y nic n o w e g o . 

Dz iś p rzes łuchan i będą dalsi 
ś w i a d k o w i e . 
— ^ — > — 1 1 n 11 

Powtarza się historja; 
„REWIZORA Z PETERSBURGA-

W Rosji przyłapano dwu takich oszustów 

Straż w spódnicach 
O l b r z y m i e p t z e d 
s l ę b i o r s t w a l o n 
d y ń s k i e , z a t r u 
dn ia jące p o k i l 
ka t y s i ę c y p r a 
c o w n i k ó w , po 
siadają w ł a s n e 
o c n o t n l c z e s t ra 
że . o g n i o w e , go -
t © Y « na każde 
w e z w a n i e d o 
wapk l z n iebez
p i e c z n y m i y w i o 
łe rn . 

Obecn ie jedna 
z f i r m l o n d y ń 
sk i ch , z a t r u d n i a 
jąca w y ł ą c z n i e 
pe rsone l ż e r t s k i 
z d e c y d o w a ł a się 
na e k s p e r y m e n t 

z o r g a n i z o w a n i a 
w ł a s n e j s t r a ż y — 
kobj iecej , W t y m 
c e l i w y s z k o l o 
no c o śmie lsze 
d z i e w c z ę t a , nad 
k t ó r e m i k o m e n 
dę ob ję ł a w y k w a 
l i f i k o w a n a ód -
p o w i e d n i o s t r a -
ż a c z k a . 

N o w o z o r g a n i -
z o w a n ą tę s t raż 
kob iecą w c z a 
sie ć w i c i e ń 
p r z e d s t a w i a . na 
sza i l us t rac ja . 

P o s t r a c h e m w ł a d z s o w i e c k i c h 
w z a p a d ł y c h m i e j s c o w o ś c i a c h 
r o s y j s k i c h b y ł n i e j a k i A l e k s i c j I-
w a n o w i c z S a m u r o w . 

O p a t r z o n y 
s l a ł s z o w a n e m i d o k u m e n t a m i , 

k o n t r o l o w a ł u r z ę d y i p r z e d s i ę 
b i o r s t w a p a ń s t w o w e , w y ł u d z a - ; 
j a c o d u r z ę d n i k ó w i o b y w a t e l i 
p o w a ż n e s u m y . 

W s z ę d y w ę s z y ł 
„ s a b o t a ż " l u b „ n i e b ł a g o n a 

d z l o z n o s t " 
1 g r o z i ł s ą d a m i l u b n a t y c h m i a 
s t o w y m u w i ę z i e n i e m . 

P r z e z k i l k a m i e s i ę c y u d a w a ł y 
m u s ię te s z t u k i , aż j e d e n z k o 
m i s a r z y , o d k t ó r e g o c h c i a ł w y 
m u s i ć g r o ź b a m i w i ę k s z ą s u m ę 
p i e . ł i e / n ą , u w i ę z i ł r e w i / o r a 1 
p r z e s i a ł r a p o r t d o M o s k w y , • 
K d z i e 

z d e m a s k o w a n o o s z u s t a . 
R ó w n o c z e ś n i e n i e m a l z tą s p r a 

w ą w y s z ł o na j a w o s z u s t w-o i n 
n e g o „ r e w i z o r a " , n a z w i s k i e m 
Ha ba je w . 

P r z y b y ł o n d o O d e s y , r z e k o m o 
w y s ł a n y c e l e m s k o n t r o l o w a n i a 
a d m i n i s t r a c j i w t a m t e j s z y c h w a r 
s z t a t a c h o k r ę t o w y c h . 

W t o k u u r z ę d o w a n i a p o t r a f i ł 
o n w z b u d z i ć d o s i e b i e z u p e ł n e 

' z a u f a n i e i k o r z y s t a j ą c z t cRo , 
s p r z e n i e w i e r z y ł k i l k a s e t t y s i ę c y 
c z e r w o f i c ó w . 

W p o r ę J e d n a k i d o ł a n o g o 
s c h w y t a ć . 

P i s m a r o s y j s k i e , o p i s u j ą c o b a 
te w y p a d k i , n i e s z c z ę d z ą o -
s t r y c h w y m ó w e k s o w i e c k i e j b i u 

mmmmmmmmmemm 

r o k r a c i i , k t ó r a p r z e s i ą k n i ę t a f f s t 
d u c h e m b e / k r y ! y c / n « j u k k i ł - j s i i 
w o b e c d y s i m ł a r / y . 

lak kratitą 
,, szo ficn fe Id ziarki * 
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KRATKI SĄDOWE 

KANDYDATKA NA MINISTRZYCĘ 
WARSZAWA, 12, II. 

W z w i ą z k u z us tąp ien iem jedne
go z m i n i s t r ó w zaczę t y k r ą ż y ć po-
g łosk i o p r z e w i d y w a n y c h p rzes ta 
n ięc iach w Rządz ie . M in i s te r tego i 
o w e g o toa zos tać m i n i s t r e m t a m t e 
go, d o t y c h c z a s o w y min is te r t a m t e - p u ^ a r n p̂  
go obe jm ie tekę czego innego u d . 

B a r d z o to m i ł a r o z r y w k a dla do-

cia s p r z y k r z y ł a *tę. T r z e b a b y raz 
p o w a / n i c o b s a J / i ć fo te le m u i i s t e i -
ja lne 1 zobaczyć , j a k i by z tego b y ł 
w y n i k ? P o t e m m o ż n a b y z n ó w 
>\ro^ić do p r z e r w a n e j z a b a w y . 

C h ^ 4 - £ . ip«^ i4 tk '»wać to . w y * 
vka/ną k a n d y d a t k ę d o 

tek i p r / e t n y s ł u 1 hand lu , k t ó r a b v ć 
m o / e n a p e w n o b ę d / i e w a k o w a ł a , 

MAPiĘCIEM WOLI 

ZABIJA§ POWODU/E CHOROBY, 
iialsilnłe|3z« medjum na świec e 

Niezwykłe wrażenie w świe
cie spirytystśw wywołało uka
zanie się ^Ę^m. 

nowego medium, 
Jest niem 13-letnia Rumttnlca, 

Eleonora Zupłn z wiosU Talpa, 
ęsadzona obecnie w klasztorze 
OuraweL 

Zbadaniem Istoty zjawftk za
jęli się spirytyścl. 

Przed paru miesiącami przy
był do Ourawei znany 
badacz itemieckł dr. Grfinewald 
1 zaobserwował 100 niezwykłych 
fenomenów w obecności Eleono
ry Zupin, dziejących się w wa
runkach, które wykluczają 

wszelkie oszustwo* 
Dr. Orinewald ukończywszy 

badania, powrócił do Berlina, 

pragnąc wydać osobną książkę 
o rumuńskiem medjum. Zaledwie 
jednak zabrał się do pracy, 

zmarł nagto 
skutkiem niewyjaśnionej dotąd 
choroby. 

Śmierć uczonego niemieckiego 
nie przerwała jednak badań. 
Bezpośrednio po dr. Grflnewal-
dzie zajął się osobą Eleonory Zu-
^un lekarz francuski, dr. Alfred 
Chenkin. Po kilku dniach zacho
rował jednak obłożnie I musiał 
opuścić Rumunię. 

Obecnie znów przybył do Ou
rawei 1 Wiednia sptrytysta, Ki-
nel, który uważa rumuńską 
dziewczynę za najsilniejsze me-
•Uum na świecie, 

r o s ł y c h dz iec i t aka żaba ma w m i 
n i s t r ó w . p r z y p o m i n a j ą c a zabamę w 

( „ k o m ó r k i do w y n a j ę c i a " : na k o -
J m e n d ę : „ w s z y s t k i e k o m ó r k i do w y 
i najęcia!** — b a w i ą c e się dz iec i po
rzuca ją s w o j e mie jsca, b y zająć 
p i e r w s z e lepsze inne. 

T a k ą w ł a f n i e z a b a w ę ma podob 
no z o r g a n i z o w a ć Rząd . Z a w o ł a : 
„ T e k i do w z i ę c i a ! - , a g rzeczne 
c h ł o p a c z k i , uczes tn iczące w zaba 
w i e , pospieszą zająć p i e rwszą l ep 
szą w o l n ą tekę . w s z y s t k o jedno j a 
ką, bo p r z e c i t t o co , jak o co , ale 
o k w a l i f i k a c j e f a c h o w e k a n d y d a t a 
na jmn ie j tu c h o d z i . 

Z a b a w a ta fest s y m p a t y c z n ą r o z 
r y w k ą n i e t y l k o d la uczes tn i czących 
w n ie j bezpoś redn io , ale i dla w i 
d z ó w -— w s p ó ł o b y w a t e l i , a n a w e t 
dla ca ł e j E u r o p y , k t ó r a t r z y m a się 
za b o k i , w i d z ą c np. o f i ce rka na cze 
le m i n i s t e r s t w a s p r a w w e w n ę t r z 
n y c h , r o l n i ka , rządzącego f inansa
m i , a lbo ap teka rza , k ie ru jącego 
s p r a w a m i z a g r a n i c z n e m i 

T r z e b a b y jednak j o l 1 t e m sk^A. 
c z y ć , nie d la tego , l e ło z łe l ub g ł u 
pie. — b o g d y b y ś m y chc ie l i w y p l e 
n ić w Po lsce w s z s y t k o z ło i g ł u p o 
tę, to t r z e b a b y na to s ł y n n e g o ł i o -
c i y s i c z e n i a s ta jen A u g i a s z o w y c h 
He rku lesa . T e i b y m o i e n a w e t b. 
sobór r o z e b r a ł . 

W i ę c nie d la tego , l e c i z p o w o d u , 
że z a b a w a w k o m ó r k i d o w y n a j ę -

a lbo me K a n d y d a t k ą U jeM n ie ja 
ka Anna M o c o w a . z z a w o d u f r y -
z j e i k a , zamieszka ła Z ł o l a .<**. 

P r z e m y s ł 1 handel 10 w y m a r z o 
na dla mej U - i ed / i na , h - i ^ i e m M o -
c o * a po t y p r z c m y ś h w a ł a , a l za 
czę ła h a n d l o w a ć w l a s n e m miesz 
k a n i e m I to tak s p r y t n i e , że sp rze 
da ła je jednocześn ie sze*c l i r oso
b o m . P o m y ś l c i e , c o b y to za bogac
t w o z a p a n o w a ł o w Po lsce, g d y b y 
n a m się udato s i eść r a z y sprzedać 
monopo l n a w o z o w y , p r z e p r a s z a m : 
t y t o n i o w y ! 

P o t e m m i n i s t r z y e a m o g ł a b y po 
s iedz ieć w k r y m i n a l e ale to d la 
n ie j me n o w i n a , b o w i e m 1 teraz ^ka 
zał ia sędzia p o k o m na 5 mies ięcy 
w ięz ien ia . 

t o n a A leksand ra jugos łow iańsk ie . ' ! C z ą t . u l l c y k o n i e c . S p r z e c z k ą O 
go jest kob ie ta w y j ą t k o w e j u ro j j y , I P ^ n i ą d z e I 
córką k r ó l o w e ) mmuńsk ie ) . M a r j i , 
k t ó ra dziś j eszć te r y w a l i z o w a ć 010 
r«- z p r e m i o w a ^ i e m i p i ę k n o k i a n i i w 
t w » x i c kub i ce jn j } . 

cios nota w s#rc«. 
Mordercę aresztowano. Jest 

^ 54-letni tragarz na jednym z 
dworców moskiewskich. 

Dwa zbrodnicze zamachy na pociąg kolei Grójeckiej 
Parowóz i dwa wagony uszkodzone ' 

Zamacli na pogotowie tąconlczno Kdaremnlono 

NAJMŁODSZY LOTNIK 

ł - v u o domv<|<!ć sie. i e bobo to 
* .' • *' ''m l'»'blKa 

*" '•• • • • z \ ł i a l e j u i f feden r<ik 
^* * J ^ t - m a ł | # p . c fA^zego lo -
% n%-iralme i fw t w ^ * a r z y s t w i e 

*NQ mm. m te mm m *+ 

[ m a i s t a ł y m towarzyszem © leow-
Nkicb w y p r a w p o d n i e b n y c h i choć 
ma d z i * t y ł k i p ó l t r z t c i a r o k u , p r r y 
g o t o w u j e s i t do w i e l k i e g o ra idy 
powittrraefo w tl#^*lrtacaa -«b-

#ARSZAWA» 11. IL 
W c z o r a j k o ł o ^ d s . 8 w ł e c z . 

n i e w y t r y d l a p r a w c y d o k o n a l i 
z b r o d n i c z e g o l a m a c ł r o n a p o c i ą g 
k o l e f c i G r ó i e c k i e i d ą i ą e y z W a r 
s z a w y d o J a s i e f c a . 

s z c z e g ó ł y l a a a c l M aą » a s t y 
p u j ą c e . 

W a r s z a w y m a s z y n i s l a p o c f ą p j 
rx B i e l s k i , d M t r s e # a a l o r z e 
d w a w t e J k i e a l a W o w a i w ^ l k a 
imenia. 

Płfw^aono w WKA fcaitrtffec — 
jednak wobec znacznego spadku 
terę aa i szybkości z Jaka. pędził 

( pociąg, nastąpiła katastrofa. Pa-
j rowóz skatkiep zderzenia z ka
mieniami wykroczył i szyn. dwa 
w a g ^ y * ^ # y ^wpaa^wa a-
szkodzenia. 

( WVr>adka s ł*ttm4 aa szc/e 
[ścic nie było. 

O kata#trofft uwiadomiono 
' Warszawa, skąd wysłano po-
p>towi« techniczne. 

2brodii l t ia race w i w a t y 
równlel skonać zamachu na 
pogotowia. Maszynista parowo-
za spieszącego z pomocą w porę 
f suwały! zator z kamieni na to-

^ ~ ~ a a M w l i U i » i 

ilasta metrów od miejsca po- młsarjat 1 pwteraoek pulicji w 
przedniej katastrofy. 

Uszkodzony pociąg cofniętej 
do Warszawy. Przerwa w ru-| 
chu trwała l1.'* godziny. ! 

śledztwo prowadzi 16-ty ko-i 

Wilanowie 
Jak pr iy^^ocia ją, powodem 

zamachu była chęć rabunku roz
bitego oocia^n, 

Śmierć na posterunku 
6 - c l u r o b o t n ł k d w t a b l t y c h p r z e z 

e k s p l o z j ę •— 20 r a n n y c h 
K O L O N J A . W f a b r v c e k a r b n -

n i t u p<>d K o l o n j ą n a s t ą p i f a w e z o 
ra i r a n o e k s p l o z j a . 

Z a b i t y c h jes t 6 - c i u r o b o t n i k ó w , 
2 0 - t u o d n i o s ł o c i ę ż k i e r a n y . 

Kącik humoru * 
Nieśmiertelna, 

— M ^ a WScfowa mńm w A-> Akade 
ni# francuskiei. 

— Bo >e^ Me§nśmMm* 

Okołicznośi łagodząca 
— f^ołamał p ^ ptrasoi na gtowfe te

go' ^yna. Gzom paa moie wsprawiedl-
wM i w d j czyn? 

— To był przypadek— 
— Jdkio p r z y p a d ł ? 
— Bo nie ornatem »a» fwe js ie io aa-

^*iiap« faymac m^wo parasol i . 

PO NOWE LAURY 
— ^ , - , ^ , 1 — — , — — f i — — 1 f • " • • — — " ' ' ! • — • • • » • • • • " • • — " " • • • 11 • • — runi - • • - • ••••• • • -*ll L.. i- " L 1 

f \ : • , . • • : • : • • • - £ * • • ^ . : • "i" 
1̂  -.•'••̂ '3i 

L.. i- " L 1 
f \ : • , . • • : • : • • • - £ * • • ^ . : • 

ęę't^W1^! f i f 
•^ot. Wariat i 'Pyl i i 

Hoekev'o«a repre?en?*€M P o M I . kMra iwa f i sfe oneidaj do Sttokh«Mmu i u Igr?\ska Pfbł«»ev N t -n <*d 
orawai. kulej . Mo»ikc»%. Aadmoutku kpi, t^i^komy Osieamvk«. Kowateki, Zeb row^ i Szczerbowski. Iiip-
m^Łm Sat tA^eel i r ^ p &&>&>. I ^ i f t . tapfeuMttantofi i PoMp immmm Ęśmmśm a o d ^ i a ^ i Mk i 

• H., k»fr. 
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Sobota, 13 lutego 1926 r. Nt 44 

Akcja* Komitetu Obywatelskiego pomocy 
najbiedniejszym/ 

Z Broszy ofiarnych zebrano przeszło 15 tys.1 ilotycb. 
W dniu wczorajszym w gabi

necie p. Wice ^ o j c w o d y . Kara
sińskiego i po0.-)e<io przewód-
n k t w e m odbyłb się posiedzenie 
Komi te tu Obywatelskiego Po 
mocy najbiedjniejs/y bezrobot
nym m, Bia łegostoku, poświe
cone sprawozdaniom poszcze
gólnych sekcyj z tego co do-
t f chc tas uczyniono. 

Na wstępie odczytano pismo 
pracowników !Ka^y t którąy w 
liczbie 32 opodatkowal i się na 
t t . 650 miesięcznie aby wytwo-
n y ć kwotę, urfiozliwiającą bez
płatne leczeni^ wszystkich bez 
robotnych, k tdr /y utracil i pra
wa korzystania! z pomocy bez
płatne) lekars l łe j w Kasie Cho
rych, i 

Komitet po\|ritał z uznaniem 
wsp»nf»lomyi tby czyn pracow
n ików Kasy Chorych i ze swej 
Strony do tej ' sumy, na l en ie 
cel , dopłacnś b idz ie zł. 350 
miesięcznic*. ' 

P dyr B allkltwlei 
z łoży ł s p r a w o z d a n i e , j a k o p rze 
w o d n i c z g c y s e k c j i f i n a n s o w e j z 
k t ó t r g o wv« ' i ka , że z d o b r o 
w o l n y c h o f i a r u z b i e r a n a zos ta ła 
k w o t a zł. I') 0 6 0 gr . 60 . Ks. i 
dziekan G r d y k o , złożył spra 
wozdanle komisi* tygodnia na 
najbiedniejszych, 

i r . Ostromęckl, 

jako przewodniczący sekcji r o i -
dawrrc twa. Dwie funk,Jonujące 
ky ihn ie : chrześcjertska I ży
dowska wydają obecnie około 
!<f00 obiadów, tymczasem jak 
wynika ze sprawozdania prze 
wodrtlcząccgo sekcji kontro l i 

p. m i l . Ols iyhsk i rgo, 

coraz wieksia ilość zgłasza się 
po kartki jb iadowe. Sekcja 
kontroluje czy faktycznie zgła
szający się zasługują na po
moc. 

W wolnych wnioskach oma 
wiano sprawę pomocy 

Słynny globtrotter, francuz, Caradec 
rzuca wyzwanie 

sportowcom białostockim. 
Onegda| przybył do Białegostoku 

słynny j u i CJ/IŚ qłobt iot ter t podróżu
jący dookoła truropy, francuz Edmund 
Ceiadec. P Caradec wyszedł z Francji 
w dn. 28 marca r 19^5 z m. Hngers 
i ma do przebycia 23.384 ki lometry 
Trzeba dodać ie p. Caradec 

dokui|i;cvMw 
•gdyż jest inwalidą CO procentowym. 
Podczas wojny i N iemcami był 

sletfmlelreliłe K i t l e ranny 
Jedna nocie ma sztywną m i m o to 
po. a mass.-em pi zez Europą w wię

kszych miastach 
urządza konkur
sy marszu 

l i i kin. w §Ią 
l i i i godzin 

bez wypoczynku 
W Polsce p. 

Caradec doko
nał takiego mar
szu w Siedlcach 
s w Warszawie 
dookoła soboto 
na placu Saskim 
• Wiernym to 

gencjł bezrobotnej, która fak
tycznie pozbawiona jest wszel 
klej pomocy. 

Posiedzenie trwało w cia,qu 
k i lku godun i dyskusji ! obfito
wała w szereg in teresuje y i h 
momentów, ŚO omówienia któ
rych powrócimy. 

Subsydjum na 
budowę szkoły. 
Dowiadujemy i l e * • Magistrat 

w dniach najbliższych zwróci t le 
do Ministerstwa W. R. i O. P. 
z memoria łem o subsydium na 
budowę szkoły powf zechnef przy 
ul. iid<ińskie). Subsydium to w 
myśl ustawy powinno wynosić 
M) proc, kos i t d# budowy gma-
< hu szkolnego, W tym wypadku 
Magistrat r* flek tuje na otrzyma* 
zwrotu 97.000 zł. 

Udogodnienia dla pasażerów. 

Podatek dochodowy. 
Termin składania u m i l upływa i dniem l i lutego r li 

Informują, l> obieg wagonów 
restauracyjnych poc. J fc /05- /06 
Warszawa —Białystok Stołpce 
— Miegorełoje od *->.!l r. b. usta
la t l ę następująco: wagon przy
bywający do S t e c ó w w nie
dziele I wtorki wraca poc. Nt 
706 na drugi dzień, to 
Jest W p o n i e d z i a ł k i i ' . r ody , w e 
c z w a r t k i zaś poczyna ją - o d 
11.11 w a ^ o n r e s t a u r a c y j n y w y 
sy ta s ie t W a r s z a w y po< N« 
715 — I I I p rzez B i a ł y s t o k W o ł -
kc iwysk d o B a r a n o w u z \ k g d 
p a r o w o z e m i d . r y n i d l a po< 
Mt 7 0 ^ w p i ą t k i w y s y ł a sie, d o 
S t o ł p c ó w d l a w ł ó c z e n i a d o p o c . 

Władze skarbowe przypomi
nają, i e w dniu 28 lutego upły-
wa ostatni termin składania ze
znań o dochodzie dla właśclcie 
li pierwsze) i drugiej kategorji 
przedsiębiorstw handlowych i 

pierwszych siedmiu kategorji 
przedsiębiorstw przemysłowych, 
Kara za nieprzestrzeganie tego 
terminu przewidziana Jest do 
100 zł. 

fWystawa higieniczna T-wa Oze1 

Tut. T wo .Oze* otrzymało 
inteli "(wystawę higieniczną, urządzo

ną przez Centralny K O T U et 1 wa 
„Oze" . Wystawa zawiera 400 
eksponatów według działów: a-
natomj i , b io logj i , propagandy 
hicijeny, opieka nad matka, i 
dzieckiem, choroby zakaźne, cho
roby weneryczne i inne. 

Wystawa została otwarta uro

czyście onegdaj wieczorem w do-
m u przy ul . Giełdowej nr. I . 

Dla publiczności wystawa 10 
stała otwarta od drtja wczoraj
szego począwszy na przeciąg 
miesiąca. 

Wystawa ta w całym szeregu 
innych miast Polski wywołała 
wielkie zaiteresowanie. 

Nr. 706. Wagon t a i od poc. 
Nr 70 >, przybywający w piątek 
do Stołpców względnie Niego-
r r ło je począwszy od soboty 
f» d wysyła t le parowozem od 
it»ą >z poc, Nr 70^ io Barano
wa z skąd w lymze doły poc* 
Nr. 1 U d i B ia łegoJoku i da
lej p o ' . N«. 714 do Warszawy. 

/ wagonu restaufarp w poc. 
os , bo *ych Nr. I1<>. /14 . 7|5 

1 l I rno ią korzysta- podióznr 
jad łcy w tych pociągach £ za-
chowaniem przepisów, zamie%z 
czouy<h w uwadze oa i o e n -
ny h plakatach rozkładu jazdy. 

Nieszczęśliwy wypadek podczas 
pracy. 

1/ Dnia 10 b.m.. w lesie nale
żącym do wsi Hal ick ie, g m . 
Zabłudów, 26 let. Dakowicz 
Michał, podczas zrąbywania 

drzewa z pnia, został przygnie 
clony kHcem tak silnie, ze po
niósł imlerc oa miejscu. 

Komunikat. 
Wieczornica „Sokoła". 

Kara za nieprzestrzeganie 
przepisów. 

Pociągnięto do odpowiedzial
ności za nieprzestrzeganie prze
pisów handlowo-administracyj-
nych właścicieli sklepów: Waj-
denbaum«* Leizora, (Kupiecka 3) 
Chontow Chinkę (Kupiecka 4 ;)» 

Wilużańskiego Mojżesza (Kupiec-
k i 17), Szna-der Jakóba (Rynek 
Kościuszki 26), JeMna J, (Rynek 
Kościuszki 6), Wider Hirsza, (Li
powa 13). 

W sobotą dnia 13 lutego o g. 
8-eJ odbędzie się wieczorek na 
który zło:ą się: cze,śc koncerto
wa, komedja w jednym t kcie 
•Stryj przyjechał* W. Kozie* 
brodzkiego t s/tuka ludowa „W i -

qii ja Św. r^ridrzela -

ka 
Po pszedstawieniu 
Bilety wstąpu od 

2-ch. 

f » Domn i 

tańce. 
i ł . I do 

Komunikat. 
Niniejszym Zarząd Towarzy

stwa Przyjaciół Mł idzieiv przy 
sem nafjach Nauczycielskich w 
Białym .toku zawiadamia pp. 
członków Towarzystwa, i e do
roczne walne zgromadzenie od 
bąd/ie sie dn>a 28 lutego r.b. w 
gmachu Seminar jum Nauczy-

po clelskiego o godzinie 12 
ludnie. W ranę n i ' d o ) i c n do 
skutku zgromadzenia z racji bra 
ku uątawowei Ilości rz łonków 
uastepne zgromadzenie odbę
dzie sie o qodzine potn ie j t | 
o 1-e) po po łydn.u , tego same
go dnia Ź8 lutego b. r. 

fnż, Leon Winogrod 
i Eugenja Grodzieńska 

zośłubieni 
Białystok w lutym J9tó r. 

trarzysz^m y-odi^iy p Caradec'a 
jest jeqo ptqs ( vrano. 

P CaraJ-c ii'.»e i w B'ałym-
Stoku zadempn^-tiowac swoją wy 
trzymał fsc fizyczna, i hart ducha 
dobr t^ szkoły francuskiej, rzuca 
też za po^ iedm-twem naszego 
pisma ! 

fjytwanie fiSEysfllm hiubom 
por towvm 1 Białegostoku do 

wzięcia udf la 'u w marszu 1^0 
k im. w cia.oii <r'4 qodzin. wed
ług m a i s / i u ^ , k łoi<| połączona 
komisja klopów spoitowycri wy 
znaczy 

t\ więc zobaczymy kto będzie 
miał o d w a g i zmteizyc się i in
walidą i i r m i l iancuskie . Wzy
wamy Sokof, Związek Strzelecki 
Stów Młodjfiezy Polskiej, B. O. 
S. O i Kluby spoitowe iydow 

skie, do obrony honoiu sporto
wego nas/ego miasta. 

T I I P I , kfe dotrzyma pł iei 

p. Caradec'owi, „Dziennik* prze 
znac/a. iako nagrodą, cenną sta-
tueike / b ron /u . 

Pii#-dstawł€»ele Muhow spor
towych, jako też oiestowatzy-
szeni, proszen» %ą o zgłas/an e 
%ią osobiSiie i ie lefonic/n ie w 
sprawie l-onkuisu do redakcji 
.DzM-nmka*, gdzie pizyjmowane 
bcd4 

taplty współzawodników 
Konferencja na której omó

wione zostaną warunki konkursu 
zwołujemy na dziś g. 12 w po 
ludnie, w lokalu redakcji (Ry
nek Kościuszki l ) . 

Walka z alkoholizmem 
w Białymstoku. 

Dola 6 lutego r. b, w gabi
necie referenta administracyjno 
karnego odbyło s«e posiedzenie 
Komisu watki z a lkoho łem pizy 
Starostwie. W składzie tej ko* 
misj i oprócz p. referenta, jako 
pr#ewodntc|ące<jo» bra i udz«ał 
lekarz powiatowy p. dr. Kozo-
bowski , p i i eds^w ic ie l Magistra
tu m. Białegostoku p. H o m i n i 
przedstawiciel Uiządu Skarbo
wego p. Bbrkowski, 

Za przeWruczenie ustawy z d n . 

23 IV, za sprzeda! i kupno wód
ki w czasie zakazanym ukarano 
• 1 / osób od 3 ii. do 40 zł» w nie 
których wypadkach aresztem do 
/ dni . 

Pizyiąto wniosek wydania o-
kólnma do wszystkich urządów 
gm«n i posterunków policj i w po
wiecie, ażeby w razie skonsta
towania stanu nietrzeźwości ba~ 
dali kto doprowadził ich do ta
kiego startu i gdzie zakupowali 
wódką. 

Zarząd Towarzystwa Akcyjnego 
Fabryki Maszyn i Odlewni żelaza 

„A. WIECZOREK" 
w liatyntttsttti, ul leiriawa i r S 

podaje do wiadomości p p akcjonai 
juszofn. u w dniu 7 nierca >9 6 u k u , 
o qr>dnnie 4 tej po połydniy, od">e-
-•«rie sie, w loka lu lowaizyMwa w Bia 
'ymstoku przy. ul kolejowej Hu 8 
Ncsdz*yc#a|ri^ Walne /g«omodzenie 
aKC|onai|uszOw. z na%ląpyi<|c ym po-
rządł t icm dzi nnym* 

1| Wybory pritwośmciązeąo Oqf)t 
nrgo Zebrania 

2) f loy iowante p»©tokuly z dn 
2J-qo wr ie^n io ł % 4 i o lik\%iJa<ji 
\ow&t £y%iwo 

I) / m i e n i e n i * p l ^k tó rych paiaqia 
l ó * statuta w łwiąihu i i r / rszaco-
t a n - f m kapitału Iow«.«/f%ł*o 

4 | W^ooiy n o » r g o /a iZ4du I o-
warzvHf*>i. 

S) Wolne ^ruosk i 16i 

O G O D Z I N I E t t i t i t tfx>cle i ł f na titliłe, marsu w pinlełriu w diunauełi. 

1 2 2 i 4 POP B E S T J E Z R f l J S K S f J WYSPY 
Wielki sensacyjny k lnod iamat «m»ryK«nvn' W r.... I i f i ' ó *ne j 

TiiSklAPDlibDIEIIIEmfl^^^lZf 

Dr. J. Walewski 
Ch«r#by weneryczne, sk i rne 

ł me<zopłc io*e 
ul . Sienkiewicza 14, rn I Ul piętra) 

>> *»o « 4 N « * g. • od 4 do B • KoB, m4 
>—h p r< W n i K j i l H « f t ( I M . ^ ' d »-*»««• ppn» 

P f l p p - o ^ r a f j l wy-
» l u uczą wszyst
kie h l istownie bez
płatnie, celem pro-
pai}anci¥, tn^ty lut 
f tenooraticzny f in 
tonieąo Wujndt.t , 

V a r s z j * o , K ruc /a 
2^ 97 

SWu,*t iono ka i tę 
z^o ln ieu łd wyd 

w BiaHmst pr iez 
^ K U, iui imię l /d-
^ ko Izbui kipqo (i 
\'6ti>' p r /v iem sl«ra 
cl/łono pas /po i t ro-
^yiski. wy<l w Uł 
C»r!e, /an i w ni 
Mn _hdło»ie_ \b* 

EgubiuiH) kMd,/kę 
wo lsko*^ , wyd 

w Bia łymstoku 
p r / f \ P h (J na 
mnę l /»ae l i Gol 
uo iL i f o c z 189/) 

/am pr /y ul Urdy • 
n.-t< ki*-} Ni 4 *»4 

Z(|nt>tono d o w ó d 
osobisty wyd 

p r / e / S ai ostwo 
hubr sjfish ie iw Imię 
/\nny W-eienc/uk 

' a m pi *y ul 5 /p l 
tałnei Mt 20 Ibl 

P R E S J E D L A N A S 1 Y C H B Y W A L C Ó W 
ICattfy hupyjąey I bilety (OP<Ó</ wą-%%^^ stnymufi bezplafn!^ f iHmjflwr^r;^ ł k łO'ycn h i / a a b / a * ' " a lBB»WKł Cramnlf l l l ' 

PtftTERY UidiilliiUll. 
APOLLO 
Pociąfek: f, B!! I 1011 

GAŁGAN9ARZ 
PARYSKI 

( Z B R O D N I A N A D S E K W A N Ą ) 
W z r u s z a j ą c y d r a m a t / y u r w y w 8-m»u a k t a c h / p r o l o g i e m 

W roli . o j o u i k a Jana* geni^Hy M S 1 R Z E K C ^ N t l 

MIKOtiflJ K0LIM 
W roli biedoej szwaczki paryskiej pełna czaru i uroku j 

H E L E N A D A R Ł Y 
fDtUtfli priedłlaw^ń o q. 7. 8^j i lOjg. Ceny od I ilolego 

Ooracise Walne Zebraole tzłocków Tow- Gimnait- Jokl l ł" . 
odbędne się w sobotę dnia ii lutego r b w p ierw%^m terminie o ąodi 
IB rn 10 w drugim (bc# w i ^ lędy na liose wk»nK6w obecnychl \*ł m 10 

i na*rępu]4<,yn poi ądk i tm dz i -nnym 
1 Zaaa|en»e I * y b d i Pnemośn r#ąc* 90 
/ Odc/y lar i ie pro»okyłu Ostatniego Wolnego Zebrania 
1 Spraw€»fdont#» / a i / ą d u 

Pre/t\m 
Naczelnika 

• Skarbnika 
4 bprawo/danie Komis|l ^e*«fy jne) 
% Uiupełn ia ią i e wybory CftonMdw l a r i ą d u . 
i Wytooi Korm\ | i Re*i#yjr łe| 
7 - \ądu H o n o r o * qc» 
• , *> « H I Dclegatdn do Rady Okręgowej 
(i. Wolne wniosht. 

Zarząd. 

Dota 11 
szkanio wi 
zmarł nagli 

b.m. o g. 12 w mie-
|lsnem» ul. Wesoła 3, 

Benedykt NaDokow. 

Nagły zgon. 
Przyczyna śmierci narazić nie
wiadoma. 

Ot Aleksander Gurwleii 
$|MHt}«l«0ś< choroby ihArn« «ren»fyc«n* 1 

ł mocioplcłow«. 
L t o i . p r z e ś w i e t l , p r o m i e ń . 
Ren tgen^ 1 l a m p ą K w a r c o w ą I 
•»ny|inuj« od f O ^ i 10— i i od 4—8, »24 1 

• l A L Y S I O K . Ml, Lipowa 17 I 

Dr. H. KANEb l 
Chor •en«r¥Cin«, t i iorne I moe iop łc lcw* 

L e o i e n i c i p r z e ś w i e t l a t t i * 
p r o m i e n i a m i Rentgena 

i»riyjm o4 9—12 I 5—i w Kobtot o4 A—i pp 
BIUŁY^TOK, ul. StoiiiUewi--1» 57 

0QŁ05ZEf1iE. i60 

Komoiri«k przy S^d#ie Okrą-
qowym w Biaty-nstoku na po* 
wiat Białostocki , przy ul icy Sw, 
Rocha Ns 17 z<»mies/kał/. ogła
sza, i e w dniu 21 lutego 
19?6 r. od godnny 10 i rana, 
w Dobnyn iew ie - Fabrycio- m. 
gm, Białosioc#ek, pow Białos
tockiego odbęd/ ie się 5i*rzedai 
p r i e i l icytacje publiczną sprią-
tów rr ies#»*an!ooy< h. gospodar
czych i fabrycznych, należących 
do f i rmy „Zakłady Przemysło
we Dobrzyniewo" i oszacowa
nych na 2362 złot. # 

Białystok, 11 lutego 1926 r 

Prenumerujcie „Dziennik Białostocki' 
Dr Leon KRYMSKI 

Chor, won* u o w , tho rn* I mii€Łn(tt<tomm 
L e c z e n i e p r o m i e n i a m i 

l a m p y K w a r c o w e j 
Pr iy jmy jc od godi^ 9—1 i od *— ? 

StaNttm, ui. Mpiwa l i 

f(H0DERNN o n i 
9 ahttlttY wspaolałtgo - F 0 X * filmo 

PIEKIELNA 
J A Z D A 

•Wspaniały t i -^mal salonowo-sensa 
t ^ j , . ^ o n-«*o*^ałycn efck iacn 

oramaiyi /nych 
W i d a c h głównych 

REED HOWES 
ALMA BENNETT 

Itewlii lani i l f f i l i s a i 
«yie(g| samoi hodowt 

Kasa od | o d i , 5.30. 
Początek 6 45. 8 3 0 i 10.15 

Ceny oi 1 złotego 
dla i t le t l R f l n r 

i uem od i u yr. 
W A R U N K I ^ R E M U l l E R A T f i mietscowa i dos»4rci«ni«in do domi* ~ Zl. 4 gr. 50 - u m i e j s c o w i w re i i pnesy łką — Zł. 5 - zagrank ina Zł 8 
C E N Y © C Ł P l l H i i ią vt«rsz mi l imctroaiy — 12 ero ko ić t i p k l t y radilcc.' w tekście na 4 s onia Zł — gr 40, wyc ia jna połowa szpalty r e d a k c - Z ł gr 16 drobna za wyraz 11, — gr. I* 

S f i os iaa f f i tabaiaryczi i i I lagranictna kon tu ją o 50 proc. droi«|» j iamia j ico i ie I tertnlnowa o 25 proc. d ro le j . Od cen p o * y I s i y c h opustów nla udziela sie. Na zasadzie uchwał Zjazdu Prasy Proffincjs 
- 4 f s | W a komunikaty instylucyj prywatnych i spoiaciBych w k i on i c * podlśgają opłacie. Okład ogłosień dwunasiostp a l towy. 

o i • wydawca! A n t o a J L a b k ł a w t c a . P j«*ka a . u i n n i i w Ba i yms toku , Sp. rtke, ui, Warszawska 59-a 


